
Wychodzi we wtorek, ciw erteh ! 
•obote. Co sobotę dołączony. jest 
•ritusz R o z m a i t o ś c i ,  pisma hu 
pozythowi J zabawie. Lrem ime- 

Gazety z Dodatkiem 1 Rozmai­
tościami na liwartai: dla odbiera­
jących w samym Lw owie zr. 
* 8 far., na pocztamcie lwowskim 
®*r. 12 k r ., na wszelkich innych 
pocztamtach 5 złr. 36 kr. m. Łonw. 
Prenumerata p ó łr o cz n a  w ynosi 
4wa razy tyle co kwartalne*.
i

O z w a H ^ Ł

L W O W S l i

D o d a t e k  do Gazety Lwowskiej 
obejm uje doniesienia- arzędowe > 
prywatne. Zn umieszczenie w D’<j*- 
datku;plsci się ctd wiersza w pół- 
kolumnie (drukiem gan u on i) ra 
pierwszy raz 3 kr., a ze ha z den 
następujący- raz tylko p o  1 l f «  t&. 
mon! konw. Za większe litery płaeł 
słę wedle tego ile na zwyczajny 
druk obraehowane miejsca zaj- 
ma. Redakcyja Gazety Lwowskie j 
przyjm u je tylko frankowane listy.

S a .  Is-wfetit&t I f  i® .

F r z e ^ d  artykułów.
W itm om osetkrajowe: Z e  Lwowa. (O bch ód  rocz­

nicy urodzin JCIłMości Ferdynanda.) 
Wiadomości zagraniczne: A n g 1 i j  a O  własności 

literackiej. —  Bil zbożowy przyjęty w izbie niż­
szej.—  Rozprawy nad podatkiem od dochodów. 

F r a n c y j a :  Pogłoski o zm ianie m inisleryjum, 
—  Abd-el-Kader wtargnął na nowo do T lem - 
senu. —  O poprawce p. M alleville. 

B e l g i j a :  Bunt więźniów.
II o ła n  d y j t.
N i e m e  y.
K r ó l e s t w o  P o l s k i e  
IV o ł o s z c z y z n a :  Bunt w Ibrauowie.
I n d y  j e  W s c h o d n i e :  Ohraz klęski wojska 

angielskiego w Afganistanie.
Wiadomości handlowe i p r z e m y s ło w e Lwów. —  

Gdańsk. —  W rocław.
Dadalek nadzwyczajny. (Teatr polski.)

WIADOMOŚCI KRAJOWE.
—  Z e  L w o w a . —

W  przedjutrze pożądanej i z powszechną ra­
dością przez tyle m ilijonów powitauej rocznicy 
urodzin naszego N a jm i .ło ś c iw s z e g o  M o n a r ­
c h y  , przepełniony był nowy teatr hrabiego
S k a r b k a  równie licznem  jak i świetnena '.gro­
madzeniem. Za pojawieniem  się W łozy na­
dwornej guberuijalnego Prezydenta barona 
K r L e g  w towarzystwie JX . Arcybiskupa P r y ­
m a s a  i Jenerała kom enderującego , odśpiewa­
no hymn lu d u , i każdej wrotce towarzyssy- 
szyły głośne oklaski.

Uroczystość dnia 19go. powitana hyła ju z o 
godzinie piątej zrana 36 wysLrzałami z dział, 
Poczem  Landy muzyczne c. lt. piechoty pułków 
K s i ę c i a  P r u s k i e g o ,  barona M a r  a s s y  
i  barona B e r t o l e t l i  ze wszystkimi dobosza- 

c. k . załogi, wyszedłszy od głównej straży, 
Przeciągały ulice i glace miasta przygrywając 
Ęebudkę..

O godzinie dziesiątej przed południem  od­
prawiono solenne nabożeństwo w archikatedrze 
łacińskiej, na którem  mnoga ilość pobożnych 
ze wszystkich stanów była obecn ą , zasyłając 
najgorętsze m odły do W szechm ocnego , 'aby 
zlał swoj błogoslawiestwo na najłaskawszego 
z Monarchów i naj lostojniejszą fam iliję cesar­
ską. W  świątyniach innych wyznań zasyłano 
podobnież błagalne uczucia do władcy wszccli 
światów o pomyślność i błogosławieństwo M o­
narchy.

C. k. załoga i m ilicyja m iejska wystąpiły 
w zupełnej paradzie, a zatoczone-nawzgórzach 
działa równie jak i ogień rotowy dawały zwy­
czajne salwy podczas głównych chwil nabo­
żeństwa.

W  południe byi wielki obiad u JX . Arcybi­
skupa Prym asa, a pod w ieczór świetne soiree 
u gubernijalnego Prezydenta.

Towarzystwo zajm ujące się zakładaniem i 
wzrostem Instytutu ochrony m ałych d zieci, ob­
chodziło na tym dniu festyn otworzenia drugie­
go Zakładu ochrony m ałych dzieci we Lwowie;

Nazajutrz dnia 20. h.- m . akiorowie sceny 
polskiej odśpiewali hym n ludu. Publiczność 
była licznie zebrana. Rażdą wrotkę okrywano- 
rzesistemi oklaskami:

< WIADOMOŚCI ZAGRANICZNE^ 
W ie llŁ .0 JS&rj teaslja I I r l a n d y K  -i
O b r a d y  p a r l a m e n t u .  I z b a  ni ż s z a .  

P o s i e d z e n i e  d n i a  6. k w i e t n i a .  Dzisiej­
szego wioczora zajmowała się izba prawie tyJ- 
ko b ilem  lorda M a h o ń  o zapewnieniu wła-* 
sności literackiej. Lord ten wytoczył na nowo 
tę kwestyję , gdyż p . T a l f o u r d ,  który go* 
pierwej zb ija ł,, nie zasiada ju ż  w-parlamencie 
P. T a .lfo .u rd  zadał, aby własnosc literacka 
aż do 60-lat po skonie autora trwała, zaś lord. 
M a h o ń  w nosił, aby len czas na 25 lat ogra­
niczyć. Na ten wniosek powstał p . M a c a n ­
i e  y i zaproponow ał, aby prawo własności li--
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terackiej ograniczono na lat 42 od wyjścia dziełu, 
z druku , lub na całe życie autora, jeźliby 
żył dłużej nad te 42 lat. T e  ostatnią poprawkę 
przyjęto z dodatkiem wniesionym przez Sir il. 
T e e l a ,  aby prawo własnos'ci w tedy, kiedy 
autor dłużej żyje nad 42 lat od wyjścia dzieła 
z druku , jeszcze  siedm lat po śmierci trwało.

------------------- d n i a  7. k w i e t n i a .  I*. .0 u li­
c o m  b e  dał powód do długiej rozprawy wnio­
skiem swoim mającym na celu  dobro prze­
ciwników podatku od dochodów. Z a d a ł, aby 
zniesiono to rozporządzenie izby niższej , na 
m ocy którego nie wolno wnosić żadnych pe- 
tycyj przeciw  jakiem ubądź podatkow i, skoro 
takowy wzięła izba pod obrady. Sir R . P e e l  
sprzeciwiał się lej propozycyi , która matą 
większością została odrzuconą, gdyż za wnio­
skiem  było 136, przeciw  tem u 167 głosów. 
Gdy potem  do trzeciego odczytania bilu zbo­
żowego w dziennym porządku przystąpiono, 
wniósł p. C o b d e n ,  prezydent głównego to­
warzystwa przeciw  ustawom zbożow ym , aby 
izba oświadczyła, że każda ustawa, która nie­
naturalnym sposobem  ceny żywności w górę 
pędzi, jest niesprawiedliwą i niestosowną; po­
czem  starał się okazać, że wniesiony przez 
niuisleryjum bil zbożowy do tej kategoryi na­

leży. Poprawkę tę odrzucono po długich roz 
prawdach 236 głosami przeciw  86. Poczem. na 

ąda ue pana i i o w r i n g a  po trzeciem  odczy­
taniu bilu  zbożowego przystąpiono do głoso­
wania nad nim. W szyscy członkowie każdy 
z osobna głosow ali: 229 głosów było z a , a 90 
przeciw bilowi , a więc większością 139 głosów 
przeszedł b il zbożowy w izbie niższej.

  d n i a  8. k w i e t n i a .  Zanim  izba
przeszła dzisiaj do dziennego porządku , p. T . 
D u n c o m b e  wznowił pod inną form ą pytanie 
z przeszłego w ieczora, ażali przyjm ować na­
leży petycyje przeciw podatkom , które izba 
wzięła ju ż  pod obrady; ale że nie zawiadomił 
poprzednio o tym  swoim zamiarze , przeto po 
kilku debatach sprawę tę na poniedziałek od­
łożono.

Polem  powstał pan E s c o t  dla zapytania 
pierwszego ministra. »Chciałbym  wiedzieć0 
rzek ł »azali szanowny Łaronet uważa to być 
zgodnem  z przyzwoitością służby publicznej 
wyświecić izbie p ow ody , które w Afganistanie 
w ojnę w yw ołały, i wykazać w ypadki, przez 
któi-eby parlam ent sprawiedliwość . i politykę 
tej wojny m ógł osądzić.® (S łu cha jcie !)

Sir R . P e e l  odrzek li »Co się tyczy przy­
czyn , które w ojnę w Afganistanie wywołały, 
wiadomo zapewne m em u szanownemu przyja­

cielowi , że różne pisma przed niejakim cza­
sem na stole '  izby z łożon o, w k tórych , j»k  
sądzę,  zawarte są pow ody, dla których rząd 
do wyprawy na Afganistan uprawnionym się 
mniemał. Co zaś do wypadków , oprócz smut­
nej k lęsk i, którą w publicznych pismach po­
dano , otrzymał rząd tylko bardzo uiedokłaune 
wiadomości i dla tego uiezgodnem być sądzi 
z swoim obowiązkiem publicznym , aby o tein 
co mówić. Przyczyny, które niedawno spo­
wodowały ogromną stratę, równie jak i po­
budki t y c h , którzy w tam tejszych układach 
m ieli udzia ł, nie są rządowi dostatecznie' wia­
dom e , a doniesienie o nich pochodzi w ięcej 
z źródeł prywatnych niż . z wiadomości urzę­
dowych.®

Poczem  przystąpiono znowu do rozpraw nad

Eodatkiem od dochodów ; z dziennego porząd- 
u wypadało przyjąć sprawozdanie o rezołu- 

cyjach , na jakie izba w wydziale co do środ­
ków i sposobów w tej sprawie ju ż  przyzwo­
liła. Sir 11. P e e l  zaproponował przyjęcie 
tegoż sprawozdania.

Przeciwnie zaś lord J o h n  R u s s e l l  zapro­
ponował swoje co do osnowy już wiadomą rc- 
zolucyję jako poprawkę. Był on tego zdania, 
że m inisteryjum  finansowe trudności kraju u- 
ważało w nazbyt czarnem świetle. Trudności 
zasługujące na największe uwzględnienie są 
kom ercy ja lne ; przeto nie tylko z finansowych 
ule nawet z handlowych względów zamyślają 
kraj nowemi ciężarami obarczyć. Dawniej zaś 
podatek od dochodów wyznaczano tylko dla 
ocalenia się śród ucisku wojny i przy wiel­
k im , ciągle wzmagającym się ubytku w skar­
bie , a za powrotem  pokoju , zawsze go znowu 
znoszono. Ubytek teraźniejszy w skarbie nie 
wynosi w ięcej jak % 0 część rocznego dochodu 
państwa, kredyt publiczny jest ciągle w naj­
lepszym  stan ie , i za bardzo m ierny procent 
pożyczyć można pieniędzy. Główne zarzuty 
przeciw  podatkowi od dochodów są najprzód , 
ż e  obarcza ciężarem  fundusze, co  ten niebez­
pieczny skutek za sobą pociągnie , iż inna wiel­
ka stolica europejska pieniężna targowicą świata 
stać się m oże. Powlóre , że nadmieniony po­
datek jest bardzo niejednostajny, gdyż na nie­
pewny dochód takiż sam nakłada c ięża r , jał*. 
na dochód od  stałego majątku. N astępnie, 
że nieodzownym jego towarzyszem będzie śleu i -  

iwo inltwizytoryczue. Mówca przypuszczał, ze 
ubytek w skarbie jakimś sposobem  pokryć wy­
pada , lecz  był tego zdania, iżby to m iernem  
nałożeniem opłaty na różne artykuły konzum* 
cyjne zupełnie uskutecznić się d a ło ; tym  spo* 
sobem  możnaby z pewnością na cukrze 587,000?
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na budulcu 600,000, a na pszenicy 530,000 
funt. szt. jako dochodu państwa uzyskać.

F r a n c y j a .
Na posiedzeuiu izby deputowanych dnia 6. 

kwietnia naradzano się dalej nad kredytami do- 
^•ilkovvem.i i to dało powód do nadzwyczaj ży­
wych oświadczeń. Gdy wszczęto m owo o wy­
chodźcach hiszpańskich (na co  także pom no­
żonego kredytu zażądano), pau B e  r v i I l e ,  de­
putowany, uczynił uwagę , iż niesłusznie pana 
S a l w a  n d e g o  z jkladrytu odwołano. Na to 
odrzekł p. G u i z o t : ^Przypuśćmy, iżby nowa
rew olucyja była wybuchła w Hiszpanii i l lr ó - 
lovVa I z a b e l a  była usunięta od tronu, wle>dy 
nasz ambasador u Iłejenta  byłby zawierzytel- 
niony. Zam iarem  naszego postępowania było 
Królowe I z a b e l l ę  a nawet sarnę m ouarchiję 
hiszpańską wziąć w op iek ę ; i owszem my m o­
glibyśmy się użalać na nieprzychylność Ilejenta; 
czyliż w jedn em  z hiszpańskich miast nie speł­
niano toastu na śm ierć lłróla  L u d w i k a  F i- 
1 i p a ?« —  Pan G 1 a i s - B i z o i u : »Powie-
dziauo w izbie parów , że E s  par t  e r o  u- 
miał być prawniczym zabójcą Cun assassin 
juridi</ue).“ Prezydent wezwał pana G l a i s -  
B i z o i n  do porządku .—  Poczem  p. O d i l o n -  
B a r  r o t  zabrał glos i rozwodził się obszernie 
nad polityką rządu pod w zględem  H iszpanii.—  
W końcu zażądany kredyt przyjęto.

Z  P a r y ż a  d n i a  7. k w i e t n i a .  W czori 
ltmżyły podczas posiedzenia izby deputowanych 
pogłoski o zmianie ministeryjum. Deputowani 
tak dalece byli niemi z a ję c i, że trzeba było 
wystąpienia pana T h i e r s a  na m ównicę, aby 
ich poufne rozmowy choć na chw ilę przerwać. 
Miano wynurzyć życzenie, aby p. M o l e zajął 
m iejsce pana G u i z o t a ,  co jednak na wiele- 
trudności natrafić może. Najtrudniej będzie, 
wyniódz na panu M o l e ,  aby objął prezyden­
turę, nim sie ukończą wybory.. M o l e  oświad­
czy ł, ze wtenczas tylko przyjm ie ofiarowaną 
m u posadę , jeże li m u będzie przydanym .do 
boku taki mąż, jakim  jest p. T h i e r s ,  który 
na wybory zbawienny wpływ wywrze.. Trudno, 
aby p . T h i e r s ,  były pierwszy minister spraw 
zagranicznych, dał się nakłonić do. przyjęcia 
podrzędnej w nowein ministeryjum  posady. Te 
* tym podobne trudności, przeszkodzą jeszcze 
na czas niejaki zmianie m inisteryjum , i pan 
f i n i z o t  zostanie przy sterze. Wszyscy je ­
dnak , mający związki ze dworem utrzymują ,. 

Ze p. G n i z o t  nie utrzyma się przy sterze 
r*ądu i ze  tylko oczekują ch w ili, aby go usu- 
nąd można.

d n i a  8. k w i e t n i a .  Podczas gdy nad

kredytem  dodatkowym dla Algieru wotują, i śród 
zwycięzltich raportów jenerała B u g e a u d, 
stawa znowu na czele dość znacznego korpusu 
A b d - e l - l l a d e r ,  tyleltroć zwyciężony , p o ­
rażony na głowę i opuszczony od plem ion. 
Z  puszczy,, zM arokko, lub Bóg wie skąd przy­
bywa w 4000 Ilabylów p iech oty , z jednym  ba- 
talijonem  i dwoma szwadronami regularnego 
wojska , i w 1000 niem al jezdców  arabskich. 
Z  tein wojskiem  uderza na naszych sprzym ie­
rzonych w T lem zenie i walczy z jenerałem  B e- 
d e a u ,  którem u gubernator jen era ln y , bata- 
lijon  Żuawów z swojego korpusu expedycyjnego, 
pod dowództwem pułkownika C a v a i g n a c  
bez zwłoki w pom oc przysyła. Garnizon w Ora­
nie i wojsko Duarów, którem  rozrządzać można, 
oddano pod jego  rozkazy. Wypadki te oka­
zują dość jasno, że trzeba było pierwej inuemi 
zająć się rzeczami , ale nie portem Algieru , 
Starano się o podrzędne , a przepom uiano głó­
wne sprawy. llaporty jenerała B u g e a n d  
chciały w nas wmówić , że nieprzyjaciele nasi 
w Afryce wkrótce do szczętu zniesieni Lęda , 
i ż e  A b d - c l  - l l a d e r o w i  nic nie pozstaje, 
jak  tylko szukać schronienia na ziemi m aro­
kańskiej. Ale w tej chwili niweczy len odwa­
żny dowódca wszystkie przepowiednie jenerała 
B u g e a u d  i w ięcej jak  pewna , że wojna ta 
dłużej potrwa, niż się tego. we Francyi spodzie­
wają. Jak śmieszne i poziom e są rozprawy izby 
nad portem  w Algierze, czyli raczej nad syste­
m em  tego lub owego inżyniera , a to właśnie 
w tedy , kiedy zbrojną ręką przeciw  naszemu 
podbiciu protestują , a my 'z nicustraszonemi 
trudnościami walczyć m usim y , aby się w na­
szych posiadłościach utwierdzić I

Izb a . d e p o t o  w a. u y c h.  P o s i e d z e n i e
d n i a  8. k w i e t n i a .  Poprawka pana M a 11 e-
v i 11 e (obacz przeszłą Gazetę), nad którą pp. 
P l e s s e ,  L e p e l l e t i e ,  d A u l n a y ,  L e -  
s t i b o u d o i s  i D u p i n  rozpraw iali, nie za- 
ęła uwagi izby. Ostatni w te się odezwał 

słowa : »Nie m ogę nieprzyznać , ze rząd czy­
niąc potrzebne kroki ce lem  wypośreduienia 
liczby kontrybue-ntów, ile takowi mają pomiesz- 
k ań , o ilu oknach i drzwiach, ż e , mówię, czy­
niąc to wszystko, miał rząd prawo za sobą. 
Jakoż opór z e  strony7 lionlry7bueulów  był zbro­
dniczym i karygodnym. A leż z drugiej strony 
wy7znać uależy, że operacyja rządu w tej m ie­
rze jest niedostateczną, jak długo obliczaniu 
ludności opór stawiany bodzie. W ielu wynu- 
rzvło życzenie, aby izba wyznaczyła , jak i mają 
m ieć udział władze municypalne w tern ob li­
czaniu. Ja jestem  lego samego zdania , gdy7ż 
w obecnym  składzie rzeczy nie masz niezaw o- 

1 *
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duych dat , na którycliby ni07,na nową rcpar- 
tycyje podatku oprzeć. A czyliż mamy rządowi 
prz.vznać prawo, wyznaczania tego podatku do­
wolnie według podań swoich a jentów ? Jeslto 
dawna kwestyja, którą jeszcze przed stany je -  
neralne wytaczano Nie w iem , azali kwestyja 
ta i teraz jest na swojem  m iejscu. _ W  r. 1775 
przyznawano rządowi to prawo. (Ś m iech  iro­
niczny. Jeden glos: Dawneżlo cza sy !)  Pan
O d  i 11 o n - B a r r o t  przem ówił tem i słowy : 
Sądzę , ze tę kwestyje , którą nam p. D u p i n  
z właściwa sobie jasnością w yłożył, teraz roz­
strzygniętą być nie m oże. Zgadzam się zupeł­
nie z zdaniem tych , którzy utrzymują, że kwe­
styje tę nie z finansowego lecz  tylko politycz­
nego stanowiska uważać n a leży , przeto nie 
sprzeciwiam  się odroczeniu tej sprawy. (G ło­
śny śm iech.) Dla zapobieżenia zarzutom , ja ­
koby ta poprawka ministeryjum  w sieci wikłała, 
wnoszę, aby  te kwestyje przydzielono osobnej 
komisyi finansowej.
'  d n i a  9. k w i e t n i a .  Dzisiaj przedło­
żono kilka petycyj szczególniejszego rodzaju. 
W  jednej z uich wezwano rząd wstawić się do 
rzymskiego dw oru, by każdemu kapłanowi p o ­
zwolono było podług upodobania do obywatel­
skiego żvcia pow rócić. Były minister skarbu 
podał pctyeyję o uchylenie przysięgi politycz­
nej. —  liii ku artystów dramatycznych wniosło 
zażalenie , że stan ich od orderu legii hono- 

* rowej jest wyłączony.
Miasto Paryż przyjęło ostatecznie propozy- 

cy ię brukowania u lic drzewem , i zamyśla wy­
konać przedsiębiorstwo to ile można w jak  naj­
większym zakresie. Najpierw zacznie bruko­
wać Hue di Rwoli, Quai de VEorloge, Quai de 
1'Moiel-Dicu , Ł a n ie  Lafitte iP on l d’ Auster/iCjs.

Kupcy czyli w łaściciele ulicy Raydcan obo- 
wiazali się własnym podpisem , że co się tyczy 
obrębu do nich nale ą c cg o , połowę kosztów 

'  na siebie przyjmą. ‘
■% n

- Z  B r u x e 1 i d n i a  7. k w i e t n i a .  W  wo j- 
skowem wiezieniu w Alost dnia 5. b. m . wy- 
jjuchnął bunt. W ięźniowie dopuścili się w nocy 
wielkich bezprawiów, które wczoraj zrana nowy 
charakter zgrozy przybrały. Dwie kom panije 
pułku wyborowego odeszło wczoraj do Alost 
dla utlumienia tego rozruchu. Oddział żandar- 
m eryi konnej udał się do Aschc, dla -wyrusze­
nia w razie potrzeby do Alost, lecz dowiedział 
się,  że już bunt uśm ierzouo i że wysłane w oj­
ska dostateczne będą do przywrócenia porządku. 
S łych ać, że kilkaset buntow ników , dla zaba­

rykadowania sio , wyłupalo część bruku n® 
dziedzińcu więzienia, a inni dachy pozrywali* 
Straż miejscowa (weterani), kilkunastu żołnie­
rzy pułku strzelców pieszych 1 gwidów okazało 
dobrego ducha. Miejscowe władze, które bun­
towników wezwały do posłuszeństwa, widząc 
ich opór, upoważniły żołnierzy do użycia broni, 
poczem  rotowy ogieó rozpoczęto. Kilka osób 
zoslałó m niej więcej cięSłio rannych i tym spo­
sobem  spokojność przywrócono. Do Gandawy 
i Bruxeli posłano prośby o posiłki wojskowe; 
k o le j żelazna ułatwiła ich  przybycie. Jenerał 
L e b o t t e ,  kom endant dywizyi terytoryjalnej 
udał się % swym adjutantem i kilką kom panij 
piechoty do A lo s t, inne kom panije przybyły 
zT erm on d y , wezwano w pom oc całą żandar- 
m eryje po okolicy rozłożoną. Ale jeszcze przed 
nadejściem  je j skończył się cały rozruch. —  
W  centralneni więzieniu w Alost jest w ięcój 
niż 1300 więźuiów.

ISoBsaradyjn.

Z  H a g i  d n i a  7. k w i e t n i a .  Tutejszo 
dzienniki głoszą , iż K ról wkrótce uda się do 
L u sem b u rga , aby zgromadzenie Stanów W iel­
kiego Iłsięztwa osobiście zagaić. Królewską 
uchwałą z dnia 30. marca minister Stanu F. 
J. baron v a n  D o o r n  v a n  W c s t c a p e l l e n  
mianowany został najwyższym ochm istrzem  kró­
lewskiego domu i otrzymał osobne zlecenie 
nowy ten urząd sprawować w domu Jćj Król. 
Mości.

Miessacy.
M e r k u r y  S z w a b s k i  zabiera następujące 

rozporządzenie Króla W irtemUerskicgo, co do 
obwarowania miasta U lm : 5 Ćilhel-n, z Bożej
ła sk i, Król W irłem berski. Ponieważ zgroma­
dzenie Związku niem ieckiego na siódm em  swern 
posiedzeniu dnia 26. marca 1841 postanowiło 
pozakładać twierdze dla zabezpieczenia nad- 
reńskiej granicy N iem iec , przeto uchwałę tg 
co do związkowej twierdzy U l m , po wysłucha­
niu Naszej tajnej ra d y , z odwołaniem się do 
Qfu 3go w dokum encie, podajem y niniejszem 
do wiadomości publicznej. Nasze m inisteryjum  
spraw wewnętrznych i wojny otrzymało w sku­
tek nadmienionej uchwały rozk az, poczynić 
W tej m ierze potrzebne przygotowania. W  Stut- 
gardzie dnia 24go marca. —  W i l h e l m . ®

££.a*óiestwo l s©SsStie.

Feldmarszałek Książe Warszawski, Namiest-O n '
nik Królestwa, wrócił z Pctersbuga do W ar­
szawy, duia 14. kwietnia r. b. ( £  WrJ



—  309 — -

W o ł o s z c z y z n a .
Tygodnik Siedmiogrodzki donosi z Ibraiłowa 

pod dniem 2. marca : »Bunt który tu dnia 22. 
*• m. w ybuchnął, byłby nie tylko dla nasze­
go miasta ale nawet i dla prowincyj pograni­
cznych nieszczęśliwsze za sobą pociągnął skut­
ki, niżeli w pierwszej chwili przewidzieć m o­
żna, gdyby się buntownikom było powiodło do­
piąć swego zamiaru. Buntownicy czyli raczej 
łupieżcy zamyślili nałożyć na tutejszych kup­
ców 2400 czerwonych złotych  a około 100,000 
jermlihóio (a  1 zr. 30 kr. m. k . ) konlrybu- 
bycyi, przylem  opanować i podpalić koszary, 
a dla większego nieporządku i zamieszania na 
gwałt w dzwony uderzyć. —  Mamy tu wielu 
niższej klasy Greków, Bułgarów i Serbów, ltló- 
tzy dawniejszemi laty z tutejszego handlu wiel­
kie zyski ciągnęli i do wygodnego sposobu ży­
cia przezwyczaili się. Ci zubożeli bardzo z po­
rod u  upadku handlu w przeszłym  r o k u , a 
przecież od dawnego sposobu życia odzwyczaić 
s>ę nie chcą ; —  przeto ani wątpić , że ci w 
moralnym względzie zaniedbani ludzie, w za­
miarze nabycia łatwym sposobem  pieniędzy , 
byliby się przyłączyli do buntowników , a tak 
liczba ich  byłaby w krótkim  czasie do tysiąca 
urosła. W tedy byliby m oże i na Galacz na­
łożyli konlrybucyje , a połączywszy się z liczną 
zSraj§  tamtejszej czeladzi, m ożeby się w kilka 
tysięcy prz.ez Dunaj przeprawili. —  W iadom o 
zaś, że Bułgarowie na Turków  są rozjątrzeni, 
wiec łatwo byłoby im pochodnię buntu na no­
wo w tam tejszych okolicach zażegnąć. Lecz 
dzięki Opatrzności, £e pułkownik J a k o b s o n 
nieszczęściu .tem u w sam czas zapobiegł. Gdy­
by był zawczcśnie użył środków przem ocy ku 
ntłumieniu tego spisku, który już przez kilka 
dni zagrażał , Luntowniey uwiadomieni przez 
swoich szpiegów , byliby poszli potp.jcmnie w 
rozsypkę, a władza nie miałaby o nich żadnej 
poszlaki. A le ponieważ zaczekał, aż bunt 
istotnie wybuchać zaczął, a uczestników' zama­
chu schwytano na gorącym  uczynltń, więc tym 
sposobem  powiodło się rządowi odkryć spisek 
W calem  jego  rozgałęzieniu, przezco teraz dziel­
nie' podobnym  zamachom zapobiedz będzie 
można ; gdy w przeciwnym  razie rozpierzch- 
nieni buntownicy byliby się na niejaki czas 
zaczaili, a nieszczęście byłoby tćm  okropniej 
wybuchło, im mniej zastałoby nas przygotowa­
nych. —  M a k e  do  u a przewodcę spisku je ­
szcze dotychczas nieschwytano. Słychać, że i 
w Gałaczu wiele osób w ten spisek jest zawi­
ja n y ch .*

Podług późniejszych wiadomości z Ibraiłowa, 
powiodło się władzom tamtejszym duia 4. m ar­

ca schwytać także J e r z e g o  M a l i e i o n a ,  
którego zaraz dnia 5. nocą pod strażą do Bu- 
karestu odesłano. Minister spraw wewnętrz­
nych, wielki v  a n M i c h a ł  G h  i lt a uwiado­
miony o tym wypadku , przybył tu niezwłocz­
nie z Bukaresztu i zajm uje się czynnie śledz­
twem rozgałęzionego spisku.

Sssetyje 'Wschodnie.
Z  B o m b a j u  d. 1. m a r c a .  Najnowsze 

wiadomości z Afganistanu, nadeszłe z D schcl- 
lalabadu po dzień 24. stycznia potwierdzają 
niestety dawniejsze pogłoski o rozpaczliwym  
losie armii angielskiej. Okazuje się z nich, że 
wojsko, które w skutek zawartej kap itu lacji 
Kabul opuściło, w wąwozie otoczono i prawie 
W pień wycięto. —  W ypa da tu nadmienić, że 
po śmierci S i r  W i l l i a m a  M a c  N a g h e t e- 
n a (obacz Gazety nr. 37.) m ajor L I  d r e d  
P o t l i n g e r  znowu wszedł w układy z Afga­
nami. Zawarto układ , zapewniający wojsku. 

,w Dschellalabadzie, Kabulu, Gisni i Kandaha- 
rze wolne odejście; lecz po wyruszeniu załogi 
z Kabulu uderzyli powstańcy na nią w wąwo­
za ch , jednych  wycięli w pień, drugich zabrali 
w niewolę ; miedzy t^mi był jenerał E  1 p h i u - 
8 t o ri e z kilku oficerami i niewiastami. Jeńcy, 
a przedewszyslkicrn kobiety przyjęto z wszel­
ka przyzwoitością, pod tym względem  nie ma 
się wprawdzie na co uskarżać. Jenerał S a l e  
ociągał się jeszcze z oddaniem Dschelłalabadu 
gubernatorowi Afganów. Także cytadela vf 
'G isni, zaopatrzona na pół roku w żyw ność, 
jest jeszcze w ręku Anglików, zaś miasto Gi­
sni mieli zająć rokoszanie. Niektórzy bunt w 
Kabulu zdradzie S t a c h a  S z u J s c l i y  przy­
pisują. —  E m ir K a u d a h a r  miał także z po­
wstańcami zostawać w porozumieniu. Powstać 
nie miało się ju ż  aż po brzegi Indu pom knąć. 
Z  korpusu liczącego 12 do 16000 ludzi już sią 
tylko 200 d O-300 ludzi pozostało, których bun­
townicy w niewolę zabrali. Od 28go grudnia 
poległo samych oficerów ”20 i 5000 prostych 
żołnierzy. Dztery pułki do szczętu zniesiono, 
a z krwawćj potyczki w wąwozie między Ka­
bu lem  a Dschellalabadem  zaledwo dziesięciu 
ludzi uniosło życie. Lord A u k l a n d  jencral- 
ny gubernator Indyj W schodnich wysłał tym­
czasowo 7000 ludzi na wzmocnienie arnm in­
dyjskiej. . ,

Dzisiejsza gazeta Bomb ag Times zawiera na­
stępujący artykuł o losie angie lskiego  wojska 
w Kabulu. T r a je d y ja  w Babum zakończona. 
W alka. bvła straszliw a, ale juz przem inęła. 
K ielich  goryczy, do wierzchu napełniony, speł­
niliśmy aż do dna samego. W aleczni nas/.
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żołnierze, zmuszeni przez dwa m iesiące ście­
rać się z przeważncmi silami nieprzyjaciel- 
sltiemi śród zimna, głodu i trudów , ju z  teraz 
wiecznym  snem u ję c i, żadne dolegliwości i 
upokorzeuia nie dotkną ju ż  więcej szlachet­
nego ich  serca. Nie masz podobnej klęski w 
rocznikach wojen indyjskich Od samego po­
czątku walczył żołnierz z rozpaczą; nie ma- 
ja c nawet nadziei aby odsiecz nadciągnęła , 
nieprzyzwyczajouy do szkodliwego klimatu., w 
rozpaczy tylko szukał zbawienia. Z  naczelni­
ków wyprawy jed en  tylko S i r  M a c  N a g .  
t h c u  aż do końca przytom ność umysłu i od­
wagę zachował.

Olaraz klęsk angielskiego wojska kreśli Ga­
zeta Bomb.ay Times temi farbami.. W skutek 
zawartej kapitulacyi opuściło wojsko swoje wo­
jen n e stanowiska i wyruszyło w pochód. Był- 
to widok serce rozdzierający l Biedni , na 
pół nadzy , chorobą głodem  i  trudami wo- 
jennem i wycieńczeni żołnierze postępowali 
chw iejącym  krokiem. Zewsząd otoczeni śn ie­
giem  mieli przebywać przestrzeń 90 m il an­
gielskich przez parow y, w ezbjane p otok i, 
strome góry, wznoszące się na 2000 stóp nad 
powierzchnią morza. Pierwszą noc przepę­
dziło wojsko na gołej , na pół stopy śniegiem  
okrytej z iem i, śród ciągłej obawy, wydano bo­
wiem  odezwę, aby wytępiono Kassirów (A ngli­
ków) w odwrocie. Dnia 3go pochodu dostała się 
wojsko aż do wąwozu Ruord Babul. Zaszedł 
im drogę n ieprzy jaciel, w ojsko angielskie po 
długiej i krwawej utarczce przeprawiło się 
przez wąwóz. Czternaście kobiet wraz z dzie­
ćm i były wśród tej przeprawy na największe 
niebezpieczeństwo wystawione. Jechały na 
wielbłądach ujuczonych koszam i, w których 
po dwie siedziało. Wystrzał karabinowy ranił, 
p. S a l e ,  żonę jen era ła , która w tak kry- 
tycznem  położeuiu , wielką m oc duclia okaza­
ła. Paniom A n d e r s o n  i C d o y d  śród rzę­
sistego ognia wydarto dzieci , które na ręku 
trzymały. Drugi syn D o s t a  M o h a m e d a ,  
U lt b a r C h a n ,  z którego ręk i miał poledz. 
S i r  M a c  N a g n  t e n i  który korpus angiel­
ski W odwrocie eskortował , dał pierwsze ha.- 
sło do lego rozlewu krwi. Rozesłał emisary- 
juszów po wszystkich okolicach , przez które 
wojsko angielskie przeciągać m ia ło , i wezwał, 
aby całą massą uderzyli i do nogi wytępili p le ­
m ię angielskie. Od pięciu dni i nocy oboze- 
wał żołnierz na śniegu. Sipoysowie (krajowcy

W wojsku angielskiein zostający) wyłamali się 
z wszelkiej karności, jedni zbiegli, drudzy po­
marli z zimna. Dostano się nareszcie do naj- 
przykrzejszego wąwozu Dschugdulluku. Drogę 
zatarasowali Afganowie urwiskami skał. Nie 
można było ani m yśłić o dalszym pochodzie. 
Cały dzień byli wystawieni na- ogień n ieprzy­
jaciela , który zajął wzgórza. Byli, jeszcze 55 
m il angielskich od Dschellalahadu oddalen i, 
gdzie leżał z-alogą jen erał angielski S a l e .  IV 
wąwozie D schugdulluku okropną rzeź wypra­
wili Afganowie. Ledwie 300 Anglików prze­
darło się przez rumowiska i bryły skał w na­
dziei dostania się do Dschellabadu.

WIADOMOŚCI HANDLOWE I PRZEMYSŁOWE.
CNicurzędowe.J

Tary na w oły tve Lwowie d. 18yo kwietnia. 
Z  przypędzouych na len Larg 89 w ołów , naj­
ważniejszy oszacowany został na 17/^ kamieni 
mięsa a 3 kamieni łoju, i zapłacono za niego 
120 zr. w. w. ; zaś najmniej ważący wół osza­
cowany został na 13 kamieni mięsa a l/ i  ka­
mieni łoju , i zapłacono za niego 75 zr. w. w.

Gdańsk, dnia 8yo kwietnia. W  tym tygodniu 
pokup na n aszym  targu z b o zo w y m  był zn o w u  
żywszy i to po cenach podwyższonych, a mia­
nowicie p łacon o: Za łaszt pszenicy 130- 1321fej 
od 497 do 525 zł., pr. , żyta 118-121itgo od 
260 do. 270 zł. p r . , grochu od 216 do 255 zł. 
pr. —  Z  S z c z e c i n a  (i W r o c ł a w i a  do­
noszą, iż w skutek lepszych wiadomości z An­
glii , ceny pszenicy na tamtejszych targach 
także, się podniosły.

CPreuss. Handl. Zail.)

W rocław } dnia 9. kwietnia■ Nasieuie I to n i-  
c z u czerwonego rozkupywano u nas żwawo 
w ostatnich kilku tygodniach na przesyłki do 
N iem iec zachodnich-;, przez co zapasy nasze 
bardzo p o s z c z u p l a ł y  , a ceny dobrze się trzy­
mają. Nasieuie białego koniczu ciągle mały 
tylko ma pokup,, m imo tego trzyma się w cenie.

(  Preuss. Handl. Zeit. )

POliSEU.
Jutro: Trzydzieści lat życia szulera,, melodramat w 3ch 

aktach.

Redaktor J. W. Ka mi ńs k i .  — Nakładem Spadkobierców F r a n c i s z k a  Kra U er a.
(Drukiem PJiotra Pi l l e ra  we Lwowie.) (Dad. Nad,}
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olski. *)
(Nadcsłane.J

Rozumowania rozdwojone publiczności naszej 
o nowo wybudowanym leatrzo lwowskim, szcze­
gólnie zaś o aktorach polskich, spowodowały umie 
kilka bIów w tym względzie napisać*

W środę dnia 13. kwietnia widzieliśmy na sce­
nie polskiej sZ oe  i Iiomornee, dwie liche sztucz­
k i, tłómaczone z francuzkicgo. Już sam wybór 
tak słabych sztuczek obraził nowo wybudowany, 
ładnie a nawet przepysznie urządzony gmach te­
atralny; przedstawienie zaś onych -obraziło publi­
czność. W piórwszćj sztuczce »Z oea pominąwszy 
jpannę M a je r , której zgrabność i młodość dosyć się 
podobać mogły, bohater jp . A sz  p e rg  er (Alfons) 
odegrał swoję rolę za nadto zim no, bez ducha, 
bez żadnege życia; klękając albowiem przed swo­
ją boginią Ernestyną, podobniejszym byl do tego, 
który sobie ze swojej kochanki żartuje. Jego 
WSpółzalotnicy czyli przyjaciele niezgrabnie i nie­
przyzwoicie ubrani (czarny frak jeszcze nie jest 
ubiorem), bo nawet rękawiczek przy bogatej i sa­
lonowej pannie Ernestynie ( R a d o w s k i ć j )  nie 
m ieli, bardziej na służbę niż na współzalotników 
wyglądali. Ubiór panny Ernestyny był u góry 
za niski, ogrodniczki Zoe u dołu ?a krótki. Oso­
ba piękna, inłoda i bogata, mająca mnóstwo wiel­
bicieli, może być w prawdzie kapryśnicą, ale ży­
wą, latającą z jednego przedmiotu na drugi, nai­
wną, a nawet i swawolną; pożyczenie kochanka 
jest tylko wypływem żywości. P . Ernestyna o -  
degralu swoję role dumnie i za nadto s e r i o s o  
bez żywości kaprysy cechującej. —  Kaprysy w po­
wolnej kobiecie odrażają, i podobać się nigdy nie

* ) Redahcyja oświadcza: i? niniejszy artykuł, ró­
wnie jak i wszelkie inne artykuły w dążność i 
zakres jej pisma nie wchodzące, umieszcza i u- 
mieszczać będzie nie w samejźe Gazecie, lecz W 
„Dodatku nadzwyczajnym do Gazety” , za opłatą te- 
xy od c. k. Rządu od wićrsza druku postanowio­
nej. Tym sposobem zdaje się jej , iż nie ujmu­
jąc czytelnikom z zwyczajnej objętości Gazdy, 
zaspokoi zarazem i tych, którzy (rozumie się z 
zachowaniem przepisów Cenzury) prace swoje 
chcą widziećjdruhiem ogłoszone.

(Red. Gaz. Lwów.)

m ogą, lecz żywe, dowcipne, naiwne, swawolne 
bardzo zająć mogą. W pannie Ernestynie ani 
żywości, ani dowcipu nie było widać. Zoe po­
winna była przynajmniej dla przyzwoitości suknię 
ślubną choćby tylko o jeden cal dłuższą, panna 
Ernestyna u góry nieco wyższą kazać zrobić; szy­
dercze uśmiechy orkiestry najlepiej nieprzyzwoi- 
tości tych szat dowodziły. Jeszcze panny M a j e r  
uwagę na to zwracamy, ze pieszczotliwa mowa i 
wyrażenie JB zamiast 2K, '— S zamiast S, —  1 za­
miast I  i t. p. tylko w pokojach małych dzieci 
podobać się m ogą, na scenie g§ błędem. —  W 
ogóle wszystkim w komedyi »Zoe« występującym 
można dokładniejsze przejęcie się rolą zalecić; 
w szczególności na p. Alfoiisie i p. Ernestynie 
cala z ’ :nęła ułuda, gdyż tylko Z ich słów nie zaś 
Z mimiki i poruszenia, a nawet nie z odmiany 
głosu, miłość pomiędzy niemi odgadnąć potrze­
ba było. Płeć piękna towarzysząca p. Ernesty­
nie za dobrze nam znajoma, wszędzie, tylko nie 
na scenie może być przyjemną. — Życzeniem 
jest naszem, a nawet prosilibyśmy Dyrekcyję, a- 
żeby w wyborze osób na tak zwanych statystów 
ani sobie ani publiczności nie ubliżała.’'— Droga 
Bztuczka ttKomornee nie miała ani ręki ani no­
gi, najmniej głowy. Systematyczność przez pan­
nę Katarzynę (p. R u t k o w s k ą )  ciągle powta­
rzana , była dla publiczności tern, czem jest gorz­
kie i cierpkie lekarstwo, które zdrowemu za ka­
rę  zażywać każą.—  Waleryja(panna A s z p e r g c r )  
odegrała swoją rolę aż do chw ili, kiedy Katarzy­
na klucz od je j pokojti chowa, bardzo dobrze; 
nie myślałem o tem , że jestem na scenie, pra­
wdziwie przeniosłem się do je j pracowni; lecz 
od chwili zamknięcia pokoju , uczucia je j poru­
szone' nie okazywały odmiany od gry poprzedniej, 
i jak dawniej obojętnie się malowały; gdyby ca* 
ła rola panny Aszperger była cichą, s p o k o jn ą , bez 
odmiany uczuć, przyjemnie by na nią patrzyć 
było; lecz odmiana uczuć wymaga koniecznie od­
miany mimiki i wysłowienia. » O d d a j  m n i e  
k l u c z  K a t a r z y n o "  wymówiła AYaleryja tak, 
jak to zwykle w domu do służącej by powiedzia­
ła, bez najmniejszego uniesienia. Nie dosyć jest



nauczyć sie roli na pamięć, krzątać się około u- 
Łioru, kominka lub stolika pracowni, clicąc ro­
lę  oddać jak Bależy, wypada wcielić się w oso- 
Łe, która pszodstawiamy, potrzeba do tego do­
prowadzić, ażeby słuchacz zapomniał o scenie, a 
oderwany od powolnńj panny Aszperger, przenie­
sionym był do Waleryi zakochanej w Oskarze, 
•pi loży za kratami znajdować się chcącej, któ­
rą Katarzyna w je j własnym pokoju zamknęła. 
Ocknienie Waleryi, że w jej sypialni są małe 
schodki, oddane było tak, jakby sobie dawniej 
ułożyła, zcjs'ć temi schodkami, jeżeliby kto głó­
wne drzwi zamknął. —  Gra p. D a w i s o n a  za­
wsze jednakowa: dependent M eszen , pomiesza­
ny z domu sza lonych , olicer w m ałżeństw ie na 
eślep  i t. d. a nawet w niemieckich rolach sztuk 
Szyllera jakoto: sFerdynande zawsze jednostajny, 
■zawsze len sam, bez odmiany, bez różnobarwności. 
I*-. Dawison mógłby być bardzo dobrym artystą, 
gdyby swoich ról nie ważył lekcc i mniej był du­
mnym. Tylko szczera chęć zostania artystą mo­
l e  lak utalentowanego młodego człowieka , jakim 
rzeczywiście jest p. Dawison, doprowadzić do do­
skonałości; lecz zaufanie w sobie, że się już do­
skonałym jest, rodzi śmieszność, i- widzów obra­
za. IMiłu o tern ani na chwilę nie wątpi, że p. 
Dawison mógłby każdą roLę w której dotychczas 
występował, z zadowoleniem swojem własuem 
i  Z oklaskami publiczności odegrać; gdyby tylko 
nad rolą dobrze pomyślał, a razem mial za za­
sado nie siebie samego, lecz bardziej roli 8Wojej 
bohatera publiczności przedstawić. Dependent 
3 kochanek Waleryi złorzecząc sobie, narzekając 
na los, zazdroszcząc Oskarowi, powinien by.ł nie­
co  mniej rzucać i rozbijać sobą po scenie, Q wię­
cej okazać żalu, który przez płaczliwe wysłowie­
nie i deklamacyją ze łzami połączoną jeszcze nie 
Ryl oddanym ;—  niechaj przebaczyć raczy, jeże­
li , osobliwie w rolach ważniejszych, przyzwoitsze 
zachowanie na scenie załecićby mu wypadało. 
Od lak zdatnego artysty żądamy więcej* niżeli, p.
Dawison sam o tern myśli. — Ulubiony i sła­

wny p. N o w a k o w s h i  zawsze miły, zawsze przy­
jem ny, jednakże nie zawadziłoby zualeść kogoś, 
Istoby się odważyć chciał, zwrócić uwagę jego na 
to , że wyrażenie, biłem  zamiast b y ł e m ,  p ił  
zamiast p y ł, nie zawsze może być na swojem 
użyte miejscu, że aktor chcący wyszczególnieniem 
pojedynczych, głosek słuchacza poruszyć myli się, 

eli zamiast głoski y  wymawia głoskę i ,  w 
polskim bowiem języku wielka między temi 

niema głoskami różnica, i słowo przez zmianę 
Łąkowych zupełnie innego nabiera znaczenia.—  
tłRi Nowakowski nie tylko jako stary stryi depen­

denta, lecz nawet jako minister ISolengbrooelie 
dwie te głoski y  i B zupełnie miesza.— ... Wy­
padałoby nieco także Durnienie o poprzednich 
przedstawieniach s>Maż i Ż o n a , W avyjatka , 
R yta hiszpanka, Sklanka wody i Śluby pa ­
nieńskie .« Pominąwszy wszystkie, wspomnę nieco 
o R ycie .—  Jpaui A s z p e r g e r  jako Ryta bawią­
ca we Francy! i Hiszpanii, przedstawiła nam obraz 
prawdziwej Ryty; lecz kiedy pustelnik mszczący 
się za brata swojego samobójcę, odkrywa jej swo­
ją  podłość, a na domiar poniżenia Ryty pokazu­
ją się holdownic.y dawniejsi, naśmiewając się z 
je j miłości; zapomniała jpani Aszperger kobieta, 
której duma i własna miłość, przez tego obra­
żoną jest, któremu ona serce swoje oddala; gdyby 
p. Aszperger tyłko na jedne minutkę była siebie 
samą w podobne położenie przeistoczyła, gra je j 
byłaby wyborną; lecz jak widać p. Aszperger tyl­
ko nad tern myślała, co szkoła teoryi dramatycz­
nej m ówi, nie zaś, go by jej w podobnem po­
łożeniu prosta kobieta odpowiedziała. Za mało 
było ścisnąć tak własną dłoń, że ciasna rękawicz­
ka na niej pękła; wypadało wściekłą prawie a 
jednak jeszcze kochającą przedstawić kobietę; wy­
znam prawdę , że pominąwszy sąd własny, pyta­
łem w tym względzie o zdanie kobiet, które od­
powiedziały , że byłyby mu oczy wydrapaly* 
Wprawdzie pani Aszperger była uniesioną, ale 
u n ie s ie n ie  to za płasliie, nie z a d o w o l i ło  widzów, 
Nic lak kobietę nie uraża, jak podobne oszukań- 
slwo, i  lepiej by Rycie było stracić życie,-niże­
li być tak zhańbioną, a jednak lego całego po­
łożenia Ryty nie widzieliśmy w pani Aszperger; 
z jednej strony śmiałość, a z drugiej jakaś nie­
potrzebna bojaźń wahała je j uczuciam i, których 
trudno było zrozumieć. Tu możnaby panią 
Aszperger por.ówuać z- m łodym , bardzo utalento­
wanym urzędnikiem, który ukończywszy potrze­
bne nauki, objął urząd i posiada wprawdzie wszel­
kie do tegoż przygotowania, lecz życia praktyczne­
go jeszcze w nim nie widać: tak pani Aszperger 
była w W ary ja tc e ,  tak była w R ycie. Życie 
praktyczne sceny i oddanie ról podobnych W a- 
ryjalce łub Rycie potrzebuje długiej wprawy, któ­
rą tylko szczęśliwe i mistrzowskie wssanic się W 
położenia tali .okropne, między sobą tak.różne, 
zastąpić może. Waryjatka dobywając sztyletu, prze­
chodzi prawie w świat rzeczywisty; Ryla wpada 
wtedy gdy s;ę z na gt0g śmieją prawie W
pomieszanie; właśnie tego w pani Aszpejrger n® 
scenie nie było widać. —- Jeszcze jedna proź 
ba do Dyrelicyi, ażeby s u f l e r  nieco ciszej pod­
powiadał,

Ib  J  .


